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Więcej organizacji
w gospodarstwie domowem na wsi

Czasy obecne są zapełnię Inne, j*k były ongiś. 
Zmieniły się stosunki, zmieniły się poglądy ludzkie, 
a uraz z niemi zmienić się muszą sposoby naszego 
gospodarowania, i to nletyiko w gospodarce rolne], 
w hodowli, lecz takie w gospodarstwie domowem. 
Stosunki dzisiejsze wymagają zupełnie odmiennych 
sposobów pracy, niż dawniej. Maszyny i narzędzia 
rólnego rodzaju coraz bardziej i lepiej zastępują 
człowieka w pracach clętkich i trudnych, a zato 
człowiek musi wkładać w każdą pracę więcej inteli
gencji, rozumu, pomysłowości 1 znajomości, które 
może znaleźć jedynie przez umiejętne przygotowa
nie się zawodowe, czy to przez ukończenie szkół 
zawodowych, czy też przez pilne czytanie pism fa
chowych.

Praca gospodyni wiejskiej nie może też pozo
stawać na dotychczasowym poziomie i musi ulec 
gruntownej przemianie narównl z Innem! dziedzina
mi produkcji, tembardziej, le  w kaidsm prawie go
spodarstwie rolnem zajmuje ona poważne miejsce 
w całokształcie prac spełnianych i stanowi, rzec mo
żna, podwalinę gospodarstwa. Zadaniem dobrej gospo
dyni jest wyciągnięcie z gospodarstwa jak najwię
kszych zysków, a tych wydać nie może gospodar
stwo prowadzone w staroświecki sposób. Trzeba 
więc szukać różnych dróg i źródeł, mogących dać te 
zyski, któreby wystarczyły na zaspokojenie tych po
trzeb, których w dawniejszych czasach nie było.

Na barkach gospodyni wiejskiej spoczywa niela- 
da ciężar. W gospodarstwie imałem — karłowate m, 
gdzie mąż przeważnie pracuje dla zarobka poza 
domem, gospodyni jest zwykie duszą całego 
gospodarstwa. Ona w nlem rządzi, ona nlem kieru
je I ona też w większości wypadków wykonuje sa
ma całą pracę. W gospodarstwach włościańskich 
gospodyni pomaga jeszcze wszędzie, ale zajmuje 
się tylke pewnemi działami gospodarstwa, jak hodo
wlą drobiu, hodowlą trzody chlewnej, ozęsto nawet 
1 oborą oraz ogrodem; to wszystko oczywiście po
za gospodarstwem domowem, gdzie jak wiadomo 
pracy jest najwięcej. Przysporzyły jej przedewszy- 
atklem znacznie zwiększone wymagania co do mie
szkania, Jego urządzenia, ubrania, bielizny, jak rów
nież co do pożywienia. Stopa życiowa bowiem u 
nas w porównania do lat dawnych, uległa znaczne
mu rozszerzeniu. Rzeczy, które były dla naszych 
babek I matek zbyteczne l niepotrzebne, dziś ucho
dzą za codzienny 1 nieodzowny warunek współcze
snego życia.

Nic więc dziwnego, że gospodyni zmuszona jest 
.harować“ 1 pracować ed rana do wieczora, aby 
jakoś podołać tym licznym zajęciom około inwenta
rza 1 dobytku, by w rozkładzie ich panował ład 
1 porządek. Ale tak po części nie jest. Widzimy 
bowiem nieraz gospodynię, śpieszącą,się niby to od 
rana do wieczora, wiecznie przemęczoną, niemogącą 
nie w porę wykończyć 1 niamającą czasu ani dla 
siebie, ani dla swej rodziny. W gospodarstwie ta

ktem brak jest, jak to mówią, ładu 1 składa. Go
spodyni taka nic w porę nie obmyśli, nic nie przy
gotuje, to też mamy tu zawsze niespodzianki. Do
wodzi to nam jasno 1 dobitnie, fe gospodarstwem 
naszym brak organizacji i tych podstawowych wia
domości, któreby pozwoliły pracę wykonać szybciej 
I lepiej.

Pod tym względem cudzoziemki znacznie nas 
wyprzedziły. Obserwując rozwój i działalność ,Kół 
Gospodyń Wiejskich* w innych krajach, widzimy, 
że uznały one Już dawno czynnik organizacji w go
spodarstwach domowych jako rzecz nieodzowną w 
prowadzeniu gospodarstwa kobiecego. Powstają 
specjalne sekcje gospodarstwa domowego, które 
przeprowadzają różne doświadczenia w dziedzinie 
gospodarstwa domewego, aby dostarczyć gospody
niom jak najwięcej materjału, któryby dopomógł Im 
do wzorowego prowadzenia domu na wsi.

Miejmy nadzieję, że I u nas stare przysłowie, 
że »co gospodarz wozem zwiezie, to gospodyni far
tuchem wyniesie* nie tyle przez zbytkowne wydatki 
— tle przez brak gospodarności, marnotrawstwo 
materjałów, artykułów spożywczych I czasu, wkrótce 
stanie się nieaktualne. H. M.

Zbierajmy pierze!
Każda skrzętna gosposia mozolnie zbiera gęsie 

i kacze pióra oraz puch, by go za jakiś czas sprze
dać lub zrobić piękne pierzyny. Niemal żadna 
jednak, nawet z tych najsabiegliwszych nie wie, fe 
nletyiko pióra ptactwa wodnego (kaczek 1 gęsi) mają 
wartość. Pióra kur, Indyczek, perliczek czy też go
łębi wyrzuca się na śmlertnik, jako bezwartościowe 
odpadli. 1 robi się źle. Pióra te bowiem, choć 
wartością swą nie dorównują gęsim i kaczym, są 
jednak przez zagranicznych kupców chętnie kupo
wane, a cena Ich jest mnlejwięcej o połowę tylko 
niższa, od piór ptactwa wodnego.

Niedawno otwarta została w Poznania przy ul. 
Naramowłckiej 43 wielka polska przetwórnia pierza 
i puchu, pod firmą Polski Przemysł Przeróbczy Pie
rza I Puchu, która skupuje wszelkie gatunki piór, 
drze je, czyści chemicznie, a potem sprzedaje kup
com zagrantezaym w wielkich wagonowych ładunkach.

W obecnych czasach, gdy o grosz tak trudno, 
nie godzi się gardzić żadnym choćby najmniejszym 
zarobkiem, to też zwracamy się do wssystkich go
spodyń wiejskich z wezwaniem, by nie marnowały 
piór, by je zbierały skrzętnie, najlepiej segregując 
każdy kolor osobno, bo tak przebrane, lepiej są 
płatne, a zebrawszy większą ilość, odsyłały je do 
firmy, o której powyżej wspominamy.

Koła gospodyń wiejskich znalazłyby również w tej 
dziedzinie szerokie pole do pracy, możnaby organi
zować wspólną co pewien czas wysyłkę pierza do 
Poznania, a może i założyć wspólną zbiornicę dla 
całej okolicy 1 wszedłszy w stale handlowe stosunki 
z Polskim Przemysłem Przeróbczym Pierza i Puchu 
wysyłać tam odrazu większe ilości, przy których 
koszt przesyłki znacznie zawsze taniej wypada.



a. Dia wszystkich przodowników (czek) Sekeyj I 
Przysposobienia Rolniczego PTR. zorganizowane i 
będą 2-dniowe kursy w 8-eh do 4 ch miastach po* j 
wistowych na Pomorza, w których wszyscy przo
downicy będą obowiązani wziąć udział pod rygo
rem osunięcia przodownictwa.

4. Miodzie! rolnicza, pragnąca zawiązać Sekcję 
Przysposobienia Rolniczego rTR., winna załączony 
formularz, ścisłe wypełniony i podpisany, przesiać 
do lastruktorjata 1 Powiatowego Pomorskiego Towa
rzystwa Rolniczego, w najpóźniejszym terminie do 
dnia 80 stycznia 1981 rokn.
,.*1 ^Zaznacza etę, ie  o Ile formularz nie będzie 
ód file wypełniony, lab o ile zgłoszenie Sskcjl Przy
sposobienia Kolaiczego PTR. nie będzie odpowiada
ło warunkom wymienionym w powyższym okólniku 
przesiane zgłoszenie będzie zwrócone odnoine) 
Sekcji.

Niewypełnienia wyżej wymienionych warun
ków przez poszczególnych konkurslstów (at) 
lab przez cale Soscje Pomorskie Towarzy
stwo Rolnicze uważać będzie ]ako odstąpienie od 
konkursu poszczególnych konkurslstów (ek) lub ca
łych Ssfccyj.

U w a g a !  Pomorskie Towarzystwo Rolnicze 
moie odrzucać zgłoszenia do poszczególnych kon
kursów, zgioszonycn najpóźniej w Sekcji, o ile ogól
na liczba wszystkich Sekcyj, zgłoszonych do oano- 
inego konkursu, przekracza cyfrę przewidzianą.

W i ó r  p l i m ó .
Do

Pomorskiego Towarzystwa Rolniczego
w Toruniu.

przez Instrnktorjat i Sakretarjat Pew. PTR. w ...........
My, niżej podpisane, młode rolnicza! Kółka 

Rolniczego PTR. (Stów. Młodzieży Polak.) w . . . . 
..................* . . pragniemy zawiązać Sekcję Przyspo
sobienia Rolniczego i przystąpić do konkursu wy
chowu świń. Jednocześnie przesyłamy od każdej 
z nas, tytułem zadatku aa otrzymaną maciorkę, 
kwotę zł 10.- do Pomorskiego Towarzystwa Rolni
czego, czyli ogółem kwotę z i ...............oraz stwier
dzamy, że warunki przystąpienia do Sskcji Przyspo
sobienia Rolniczego wychowu świń, zostały nam 
podane do wladumcści okólnikiem Pomorskiego 
Towarzystwa Rolniczego z dma 2. I. 1981 i są nam 
snane.
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Przodownikiem (ciką) Sekcji w ybrano............

zamieszkałego (<ą) w ...............poczta.........................
Zastępcą przodownika (czką) Sekcji w ybrane............
............Na patrona Sekcji Kotko Rolnicze PTR.
(Stów. Młodzieży Pelsk.) proponuje p.......................
zamieszkałego w ....................... poczta.......................
Materiały konkursowe wysłać należy do stacji ko
lejowej .....................
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M łodzieży I
Zapisujcie się na kurs korespondencyjny 

St. Staszyca w Warszawie, Składowa 3.

Z hodowli królików.
Kto ma zwyczaj cięitsgo podnoszenia królików 

za uszy, ten przekonał się zapewne, że Ile razy
zbliża się do zagrody, tyle razy zwierzęta uciekają 
i kryją eię w kątach; obawiają się bowiem niepo- 
trzebnej męczarni. Jeżeli trzeba koniecznie schwy
tać królika, w takim razie uczynić to najlepiej ze 
pomocą siatki t sznurów, przywiązanej do tyczki 
aibo ująć go obydwiema rękami pod brzuchem. 
Jeżeliby to nie szło, wtedy uchwycić go całą ręką 
a nie uwema palcami za skórę na grzbiecie, tak, 
jak psa 1 objąć jak najwięcej skóry, e Ile możności 
jednak nie blisko głowy, bo mużnaby go łatwo 
udusić.

Maszyna do sortowani* j«j.
Może nie każdemu wiadomo, że zagranicą sprce- 

daje się obecnie często jaja na wagę. Trudność 
bowiem sprawiało niejednokrotnie ustalić cenę za 
jaja różnej wielkości, -aby ani konsument ani wy
twórca nie był poszkodowany. Wielkie hurtownie 
jaj używają obecnie elektrycznej maszyny do sor
towania. Maszyna ta w minucie prześwietli, prze
sortuje według ciężaru na grup i odpowiednio ostem
pluje 125 jsj. Do popędu tej maszyny staży 
elektromotor o sile pól KM., który zużywa mało 
prądu i może być załączony do sieci oświetleniowej.

Gęsi konkureneją di«.,, pśówr dsm snyeh.
W Alton, w środkowej Angljl, zakupił pewien 

farmer kilka gęsiorow, które mają sygnalizować 
swą czujnością zbliżanie się obcej osoby. Pomysł 
ten okazał się nadzwyczaj trafnym 1 skutecznym. 
Czego nie dokonały najczujniejsze psy, to udało alę 
białym ptakom, które z chwilą zbliżania alę niezna
nego cziowleka do domostwa, ostrzegają domowni
ków przed ewentualnem niebezpieczeństwem. Częste 
przedtem napady 1 włamania ostały zupełnie. Tak 
więc praktyczny farmer angielski sprawdził legendę 
rzymską o uratowania Kapitolu przez gęsi.

Sztuczno łapy dla zwierząt.
Pod przewodnictwem profesora angielskiego 

Hjbdaya utworzona została fabryka, która wyrabiać 
będzie protezy dia zwierząt. Narazi« wyrabiane 
są tam sztuczne łapy, eczy, zęby Itd., które zastąpią 
oaaUcionym zwierzętom utracone części dala. 
Profesur Hobday zamierza jednakże urządzić także 
szpital, gasi« stare zwierzęta poddawane będą od
mładzającym operacjom. Pierwsze tego rodzaju 
doświadczenie, dokonane na bardzo starym 1 nie
dołężnym psie, dało znakomite wyniki.

Mrówki zniszczyły dwa naUJony delkrów.
O ntezwykłem zdarzeniu donoszą z Manili, sto

licy wysp Filipińskich. Jak wiadomo, pewien rodzaj 
miówea, zwanych termitami, petrafi tam być nie
bezpiecznym nawet dia całych osad ludsklch. Lu
dzie zazwyczaj przed najazdem tych jadowitych 
owadów ratują się zawczasu ucieczką.

Otóż niedawno asm ja termitów wtargnęła do 
Manili, a przednia jej straż zjawiła alę w skarbcu 
banku państwowego. Stało alę to w godzinach 
wieczornych, kiedy w biutze nikogo nie było. Je
dna z większych kas była otwarta 1 tam alę wła
śnie schroniła przednia straż termitów. Kasa była 
wówczas próżna. Na drugi dzień włożono de niej 
2 mlijony dolarów i zamknięto drzwi pancerne. Gdy 
na trzeci dzień otworzono kasę, dziwny widok 
przedstawił alę oczom. Banknoty zniknęły, a we
wnątrz kasy tłoczyły alę tsrmity koło masy papiero
wej, którą w tym czasie zdołały sporządzić z banknotów


